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Dziennik społeczny i polityczny 
ÉS 


Redakcja i administracja ul. Przejazd Mż 8, skrzynka pocztowa 54. 


PYZNUMFPARŁ wynasi: recznis 86 fmk., półrocznie 18 
uk., Ewartalnie 9 mk, miesięcznie 3 mk. z odnoszeniem do 
domu lub przesyłką pocztową. 

w Zgierzu, Pabjanicach, Łasku, Sieradzu, 


OGŁOSZENIA: Nadesłane przed tekstem I w tekscie 
wiersz 1.75 ten. Nekrologja— 1 mk. Reklamy —80 iem 
Zwyczajne (5 szpali) — 60 fen. Drobne ogłoszenia pe 
10 fen., za wyraz. Każde ogłoszenie najmniej 50 ten. 


Cena 15 fen. 


Administracja otwarta od 9 rano do 7 wieczór; w niedziele i święta od 7 do 10 rano. 
Reda<cja czynna od godz, 9 do 2 codziennie, w wigiljie świąt do 10 wiecz. Redaktor 


FILIE: 
w przyjmuje od 9 do 12 rano, 


teluniu, Zduńskiej Woli i Kałiszu, 


Nadchodzące z Rosji wieści o we" 
wnętrznej i zewnętrznej polityce bol- 
$szewików, kolportowane starannie przez 
pisma i potwierdzone przez przyjczd- 
mych, budzą wśród społeczeństwa pol- 
skiego zrczumiały dreszcz grozy, a jed- 
mocześnie głębokiego zdumienia. Dzieją 
ię bowiem nienotowane dotychczas 
ww hóstorji fakty, uskuteczniają się jakieś 

worne w swym radykal:źmie zmiany. 
ie znamy żadnych precedensów, o któ- 
reby się myśl mogła zaczepić, skoro 
«wejdzie na tory reform bolszewickich, 
żadnego przygotowania choćby ideo- 
wego, by przen knąć tajniki przewrotu. 
jesteśmy wprost ludźmi innej płasz- 
czyzny pojęć, która się z dzisiejszą ro- 
jską nie styka nigdzie, jesteśmy innym 
gwietem, Zniesienie własności prywatnej, 
socjalizacja rodziny, oparcie państwa 
ma zasadzie federalistycznej w stosunku 
do najmniejszych gmin — to dla nas 
meszystko dźwięki tylko i abstrakty. 
Sekoleni w innym Świecie poęć, nie 
jesteśmy w możności nawet zcać sobie 
sprawy z tego, co się na wschodze 
dricje i mętny obraz faktów, o których 
wieść nadbiega, zlewa się w bezład 
anarchji. Rosji bolszewickiej nikt nie 
zna, Rosji bolszewickiej w rzeczywi- 
stości niema. Qnieździ się ona tylko 
w nielicznych umysłach prowodyrów 
jj, jako logicznie zbudowany 
gmach myślowy, egzystuje w imagina- 
ciach Leninów, Trockich, Joifych, Zno- 
wiewów, ale niema jej w pojęciu band 
czerwonej gwardji, ani próżniaczych 
fłumów miejskiego Jlumpenproletarjatu, 
który rad rabuje i grabi bez wzgiędu 
ma fo, czy hasło daie czarnosecińska 
czy bolszewicka organizacja. 

l w tym właśnie leży cała tragedja 
bołszewizmu. Nie ulega bowiem kwestii, 
iż socjalizm maksymalistyczny, jako 
dea, jest równie dobry, jas i każda 
dnna idea. Jest to obraz nowego jakie- 
Wos społeczeństwa, na innych, niż do- 
tychczasowe, opartego podstawach. Te- 
dy nikt rozsądny nie krytykuje teorji 

łszewizmu, jako takiej, a dzieciństwo 
wopełnia, kto unosi się oburzeniem na 
zasadnicze reformy rewolucyjne. One 
©ą takie, bo inne być nie mogą, bo są 
dogiczną konsekwencją zasad leninow- 
skich. Więc punkt ciężkości krytyki 
pdzietndziej spoczywa: w zupełnej nie- 
możności stosowania teorji bolszewic- 
kiej do wymogów Życia rosyjskiego, 
w absolutnem niezrozumieniu wzajem- 
mem doktryn prowocyrów i płaskiej, 
występnej duszy przeciętnego czerwo- 
nagwardzisty. 


Tragedja bolszewizmu. 


Ale dla nas niewidoczne i niezrozu- 
miałe są logiczne przesianki przodowni- 
ków bolszewizmu, nieznane drogi ich 
umysłów, wyostrzonych na hegelowsko- 
marksowskiej dialektyce, obce te dusze 
zaciekłych sekciarzy, co w ojczyźnie 
swojej, jak zbrodniarze najgorsi prześla- 
dowani, w miastach wolnej Szwajcarji 
zaprawiali się w nienawiści i dzókiej 
tęsknocie do władzy... 


Dia nas tylko zewnętrzne widoczne 
są przejawy, t. j. wtedy gdy bolszewicka 
praktyka zetknie się Z żywym światem, 
gdy wejdzie z nim w nie do pogodzenia 
konflikt. Przerażają i odstraszają wtedy 
ich metody, któremi gwałtem chcą zmie- 
nić życie. Ojczyzna, rodzina — to tru- 
py, po których kroczy się ślepo i bez- 
względnie do szalonej idei, a zlodowa- 
ciale w Świecie swej logiki maferjalizmu 
serca nie zadrżą na widok walących się 
odwiecznych świątyń... 


Dlaczego, naprzykład, pytam jednego 
z tych, co niedawno wyrwali się z ser- 
ca bolszewizmu — Moskwy, a przytem 
interesowali się ruchem- politycznym, 
pracując w polskich organizacjach, bol- 
szewicy z taką dziwną łatwością zrze- 
kają się olbrzymich obszarów ziemi o 
niesłychanem dla Ros i znaczeniu gospo- 
darczem ? Dlaczego tak konsekwentnie 
przeprowadzają zasadę samcokreś|enia 
od chwili, gdy pokój brzeski ukrócił ich 
nieograniczone traktowanie zgóry wszy- 
stkich i wszystkiego ? 


Otrzymuje godną zanotowania od- 
powiedź: bolszewikom nie chodzi o Rosję, 
nie pragną oni wcale jej dobrobytu, jako 
całości, ani tego, by obejmowała ona 
większy lub mniejszy obszar. Z punktu 
widzenia ich logiki, ojczyzna nie jest 
czemś, dła czego wartoby najmniejsze 
choćby ponosić ofiary. Stoją oni kon- 
sekwentnie na stanowisku dyktatury 
międzynarodowego proletarjatu i — nic 
ponadto. Wystarczy im choćby nie- 
wielki skrawek dawnej Rosji, byleby po 
bolszewicku rządzony starczył na ognis- 
ko rewolucji, która stąd rozlewać się 
ma po świecie. Tylko o to im chodzi, 
i dlatego raz po razie odpadają od 
Rosji wielkie szmaty ziemi, a rzą 
bolszewickie nie zdradzają żadnego po 
nich żału. 


Bolszewizm, to zły duch Rosji, gro- 
żący Światu demon, bezsilnie miotający 
się na łańcuchach własnej niemocy, to 
abstrakt, który się korzeniem trwałego 
gruntu rzeczywistości nigdy nie uczepi... 


-W-przededniu pokoju. 


Jeż po zamknięciu wczorajszego nu- 
mèru nadeszły ważne wiadomości o histo- 
rycznem posiedzeniu parlamenta niemiec- 
kiego. 
symiłjana Badeńskiego, zawierała niczwy- 
kie ważne ustępy, w Szczegółności o po- 
dityce zagranicznej Rzeszy, Jak wiadomo 


chodziło ni mniej ni więcej jak o zwróce- 


nie się do Wilsona z prośbą o ajęcie 
sprawy pokoju w swoje ręce. 

Nowy kanclerz zaznaczył, iż sytuacja 
militarna na zachodzie pozwaia Niemcom 
zachować ufność w swą przyszłość, bo 
zk nie jest przełamany, poczem oOznaj- 
w AR.: 


„Opierając się na zgodzie wszystkich 


powołanych do tego urzędów Rzeszy - 
wspólnie z nami działających 


Mowa nowego kanclerza ks. M:k-- 


sprzymie- 


rzeńców, w nocy na 5 października za 
pośrednictwem Szwajcarji zwróciłem się 
do prezydenta Stanów Zjednoczonych z 
notą, w której proszę go, aby zechciał u- 
jąć w swe ręce Sprawę zaprowadzenia 
pokoju i by w tym celu wszedł w poro+ 
zumienie z pozostałymi walczącymi państ- 
wami, 

© Nota ta dziś lub jutro dostanie się 
do Waszyngtonu. Zwraca się ona do 
prezyienta Wilsona, albowiem on w swem 
orędziu do kongresu z 8 stycznia 1918 r. 
i w swych późniejszych oświadczeniach 
wystawił program pokoju powszechnego, 
który przyjmujemy jako, podstawę przy- 
szłych rokowań“. 

i Ks. Maksymilian ma nadzieję, iż Sta- 
ny Zjed. istotnie podejmą inicjatywę. W 


| 
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dalszym ciągu mówca wyjaśnił swe sta- 
nowisko polityczne, stając zupełnie na 
punkcie pokojowego programu większoś- 
ci, pośanego w wceorajszym naszym ni- 
merze, 

Parlament odniósł się do mowy z 
uznaniem, Posłowie polscy i należący do 
niezależnej socjal demokracji pragnęli 
kontynuowania debatów, jednak Izba po- 
stanowiła odroczyć posiedzenia aż do 
chwili, gdy prezydent jej postanowi znów 
ją zwałać, 


e 


Nota niemiecka. 

Nota niemiecka została 
pośrednictwem rządu Szsajca |. 
brzmienie: 

Rząd niemiecki prosi prezydan- 
ta St. Zjed. Ameryki Półn o uję- 
cie w swoje ręce sprawy przywró- 
cenia pokoju oraz © zawiadomienie 
o tej prośbie wszystkich państw wo» 
jających i zaproszenie ich do wy- 
słania pełnomocników cəlem rozpo- 
częcia rokowań. Rząd niemiecki przyj- 
muje program, nakreślony przez pre- 
zydenta St, Zjed, Ameryki Północ- 
nej w jego orędziu do kongresu z 
dn. 8-go stycznia 1918 r. i jego pó- 
źije sze oświadczenia, mianowicie 
mowę z dn. 27 września, jako pod- 
stawą do rokowań pokojowych. 

Celem uniknięcia dalszego rozle- 
wu krwi, rząd niemiecki uprasza O 
spowodowanie natychmiastowego za- 
warcią powszechnego zawieszenia 
broni na lądzie, na morzu i w po- 
wietrzu, 

Podp. ks. Mąksymiljan Badeński, 
Kanclerz Rzeszy Niem, 


w słaną za 
Oto jej 


Nota ausirjacko -węgierska. 


Wysłanie nastąpiło via Sztokholm. 
Treść noty jest obszerniejsza, a miano- 
wicie: 

Monarchja austrjacko - węgierska 
która prowadzi wojnę jedynie tylko 


jako walkę obronną i która niera% 
dawała wyraz gotowości zakończee 
aa rozlewu krwi i zawarcia sprae 
wiedliwego i honorowego pokoju, 
zwraca się niniejszem do prezydene - 
ta St. Zjedn. Ameryki z propozy« 
cją natychmiastowego zawieszenią 
broni na lądzie, morzu i w powie« 
brzu z Ameryką i jej sprzymierzeń:« 
cami i niezwłocznego przystąpienig 
do rokowań pokojowych, dla któe 
rych podstawą mają być 14 punktów 
orędzia p. prezydenta W'Isona, wy« 
stosowanego do kongresu w dnię 
8-ym stycznia 1918 roku oraz 4-ry 
punkty zawarte w mowie prezydene 
ta z 19 lutego 1918 r., przyczemę 
pod uwagę mają być wzięte wywo» 
dy prezydenta Wilsona z dnia 27-go 
września 1918 r. 


Nota turecka. 


Aczkolwiek do chwili obecnej nie 
nadeszły bezpośrednie wieści o wysłaniu 
noty Wielkiej Porty, jest prawdopodobne, 
iż została ona wysłana, a conajmniej 
wysłana będzie w bliskiej przyszłości. 
W każdym razie zapowiedział kanclerz 
Rzeszy uczynienie tego kroku. 


W krajach koalicji. 


Dotychczas nie wiadomo, jakie wra- 
żenie wywarł krok państw centralnych 
w krajach koalicji, Wiele przemawia za 
tym, iż jesteśmy już u schyłku wojny. 
Narazie tylko depesza z Lugano infor" 
muje, iż parlament włoski zajmować 
się będzie tą sprewą. 

Prezes ministrów, Orlando, wrócił 
z włoskiej kwatery głównej do Rzymu, 
by przemówić przy otwarciu parlamentu, 


„Tribuna* twierdzi, iż nie będzie 
dyskusji nad mową prezesa. „Secolo“ 
domaga się, by parlament nie zadowolił 
się drobnemi koncesjami ze strony 
Austro-Węgier. 

Zapewne już jutro nadejdą wiado* 
mości, wyjaśniające nieco sytuacje: 


BIKNE TO PETTER ET R DARS ETA PEA A EEES A EE ZP OT ENNER A 


Reskrypł cesarza Wilhelma 
do wojska. 


J. C. Mość wystosował do armji i 
floty niemieckiej reskrypt następujący: 

Do armji i iloty niemieckiej: Od kil- 
ku miesięcy wróg prawie bez przerwy bo- 
jowej atakuje z niesłychaną siłą nasze li- 
nje. W wielotygodniowych walkach, Czę- 
stokroć bez odpoczynku, jesteście zmu- 
szeni do wytrwania i do stawiania czoła 
przeważającemu liczebnie nieprzyjacieło- 
wi. Na tem polega wielkość zadania, któ- 
re wam przypadło w udziale i które wy 
spełniacie, Wojsko wszystkich szczepów 
niemieckich spełnia swoją powinność i 
bohatersko broni na obcej ziemi swojej 
ojczyzny. Niewzruszony jest stan mojej 
floty, przeciwstawiającej się -połączonym 
nieprzyjacielskim morskim siłom zbroje 
nym i wspomagającej w. niestrudzonej 
pracy armję w jej ciężkich walkach. Z du: 
mą i podziwem spojrzenie ojczyzny skie- 
rowane jest ku czynom armji i fioty. Wy- 
rażam wam podziękowanie moje i podzię- 
kowanie ojczyzny, 

Sród najcięższych walk stała się klę- 
ska frontu macedońskiego, Wasz front po- 


-został niezłamany i pozostanie takim nada!. 


Po porozumieniu się z naszymi sprzy= 
mierzeńcami zdecydowałem się uczynić 
jeszcze raz nieprzyjacielowi propozycję za- 


warcia pokoju. Wyciągniemy atoli rękę 


ty.ko ku pokojowi honorowemu, Winniś- 


my to bohaterom, którzy złożyli życie 
swoje ojczyźnie w ofierze, winniśmy to 
naszym dzieciom, Niewiadomo jednak, czy 
broń spocznie w pochwie. 

Do tego jednak czasu nie wolno nam 
spocząć, Tak samo, jak dotychczas, wine 
niśmy natężyć wszystkie siły i niewzru. 
szenie powstrzymać nawałę nieprzyjaciel» 
ską. Chwila jest poważna, lecz my, ufni 
w nasze siły i Bożą pomoc, czujemy się 
dostatecznie mocni, aby obronić naszą 
ukochaną ojczyznę. 

(Podp.) Wilkelm I. R. 


Cambrai płonie. 


Berlin, 6 października. 
Miasto Cambrai płonie, ostrzeliwane 
nieustannie przez ciężką artylerję angiel- 


ską. 
2 Bułgarji. 


Sofja, 5 października, 

Sobranje odroczyło swe posiedzenia 
do dnia 15 b. m, W dniu tym rozpoczną 
się zwykłe posiedzenia parlamentarne, 


Mowa Grey'a, 


Londyn, 6 pzździernika, | 

Lord Grey dnia 10 b. m. będzie prze- 
mawiał na zebraniu w Londynie w spra- 
wie polityki Związku narodów Wilsona, 
Po raz pierwszy Grey przemówi od chwi- 
li swej dymisji w r. 1916, 


Odezwa króla bawarskiego. 


Mosachjum, 6 paźdz, Król Lud- 
wik Bawarski wydał do wojsk swych ma- 
nifest treści następującej: 

„/„Do mych walecznych wojsk! 

Od czterech przeszio lat walczycis w 
związku z ludami innych państw Rzeszy 
i w wiernym sołuszu z naszemi Ssprzy” 
mierzeńcami przeciw nawale całego św ala. 
Zwycięsko nieślście swe sztandary wgłąb 
nieprzyjacielskich krajów, © dokazywaliście 
bohaterskich czynów, które w historji 
świata nie znajdują równych. Od okrop- 
ności wojennych uchroniliście świętą zie- 
„mię ojczyzny, mienie wasze, kobiety i 
dzieci i domowe ogniska, Tysiące krew 
swą ofiarowały, lecz nie nadaremnie, Wróg 
inie wstąpił mna naszą ziemię! Wdzięcz- 
ność ojczyzny przetrwa wiek I 
) J, C. Mość zaproponował wrogom 
pokój, by położyć kres rozlewowi krwi. 
( ak wał wojska i ludu stoi niewzru- 
'szenię, jeśli trzeba będzie bój toczyć na- 
dal aż do ostateczności, 

Od waszej woli i wytrwałości załeży 
iprzyszłość ojczyzny. 

j Chrońcie ją padal — ona na nas 
` liczył *. 


Komunikat wieczorowy. 


Berlin. 

(Urzędowo). Wielka kwatera główna 
donosi dn. 6 padźdz.: 

Natarcia na północ od St. Quentin i 
w Szampanji. Pomiędzy Argodami i Ma- 
as odparto silne ataki Amerykanów. 


Komunikat austrjacki, 


Urzędowo donoszą z Wiednia pod 
datą 6 października: 


Włoski teren walk. 

Nie było większych operacji wojen- 
mych, Przy ataku lotniczym na Neumark 
w Tyrolu połud. zostali ranieni i zabici 
liczni jeńcy włoscy. 


Front bałkański: 

Na południe od rz, Scumbi walki stra- 
ły tylnych. Na froncie serbskim cofnięto 
bojska z Viajew. 

Szef sztabu generalnego. 


Mota Turcji. 


Berlia, 6 października, 

Cesarsko turecki rząd uczynił za po- 
Jérednictwem rządu hiszpańskiego ` podo- 
fbny krok u prezydenta Wilsona, co i je- 
tgo sprzymierzeńcy. 


Wymiana depesz, 


Wiedeń, 5 paźdz, 
| Kanclerz Rzeszy, ks. Maksymiljan 
iBadeński skierował do ministra hr. Bu- 
“giana depeszę następującą: 

„W tej odpowiedzialnej chwili, w 
ikiórej obejmuje mój urząd, spieszę po- 
witać W. Ekse. w sprzymierzeńczej wier- 
j ności. W ciągu czterech lat nasze sprzy- 
mierzone wojska odpierały mężnie ataki 
wrogów. Czyny wojsk naszych, i wola 
'bronienia się ludów i zgodność rządów, 
"la Bóg, przyniosą nam honorowy po- 
bój. Upraszam W. Eksc. o wypróbowaną 
już w tym sensie współpracę”. 

Odpowiedź hr. Buriana brzmiała: 

„Proszę przyjąć me serdeczne dzię- 
iki za słowa Waszej Wiekoksiążecej Mo- 
fści skierowane do mnie w chwili obję= 
(cia urzędu w tej wielkiej i trudnej go- 
„dzinie, Zapewniam W. Wielko ks. Mość, 
iż wszystkie me zamierzenia i Czyny 
„skierowane są na to, by w sprzymie- 
(rzeńczej wierności z <ces.-niemieckim 
srządem sprowadzić prędzej pokój na- 
szym wojskom i ludom”, 


Nowy króli Bułgarji. 


Nowy król bułgarski,- Borys, liczy 
obecnie 24 rok życia. Urodzony w Sofji 
dnia 30 stycznia 1894 r., jest przez swą 

tkę, starszą siostrę cesarzowej Zyty, 
błisto spokrewniony z cesarskim domem 
4austrjackim. W przeciwieństwie do ro- 
dziców, wychowany był w wierze pra- 
wosławnej. Wykształcenie wojskowe o- 
trzymał w granicach, przyjętych na nie- 
mieckich dworach książęcych. W woj- 
sku niemieckim znajduje się A la suite 

go turyngijskiego pułku piechoty M 72, 
a także a la suite marynarki niemieckiej. 

Król Borys jest jeszcze bezżenny. 
Dwukrotnie donoszono iuż o zaręczy- 
nach jego. Raz głoszono, że ma się za- 
tęczyć z księżniczką Elżbietą, najstarszą 
córką królestwa rumuńskich, a następ- 
nie, już podczas wojny krążyły pogłoski 
p zamierzonych zaręczynach księcia 
dedną z księżniczek domu H 1bsbur gów. 


„=== a w a 
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BERLIN, 
ra giówna 
października: 


(Urzędowo). Wielka kwate- 
komunikuje w dniu 6-go 


Zachodni teren walk. 


firrpa wojsk Flastępcg troou Ruprechfa 


We Flandrji i około Cambrai 
minął spokojnie. 
wywiadowców 
frontu. 


dzień 
Ożywiona działalność 


na licznych -odcinkach 


Grupa wojsk generała-pułkownika v. Boehna. 


Przedostatniej nocy zrezygnowaliśimy 
z łuku stanowisk, wrzynającego się mię- 
dzy Cresceur i Beaurevoir w kierunku 
kanału na linję Banteux i Ls Catelet i 
ŚNI stojące tam wojska do tylnych 
inji. 

Anglicy i Francuzi nadal nacierali 
między Le Cstelet i na północ od St. 
Quentiu. Beaurevoir i Montbrehair pozo- 
staly w ich rękn. 

Na pozostałym froncie rozchwiały się 
wszystkie ataki przed naszemi Hnjami,. 

W walkach około Beaurevoir odzna- 
czył się szczególnie pułk piech. rez. 56 
pod dowództwem maj. v. Lóbbecke. 


Grupa wojsk niemieckiego Ilastępcy tronu 


Ponowne natarcia Francuzów i Ame- 
rykanów nad Chemin des Dames zostały 
odparte. 

Kontynuując ruchy nasze, rozpoczęte 
dn. 3 października na wschód od Reims 
i z obu stron rz. Suippes, opróżniliśmy 
przedostatniej nocy również nasze stano- 
wiska około Brimont i Berry i zajęliśmy 
tylne stanowiska. Wróg podążył za nami 
w ciągu dnia. Wieczorem staliśmy w 
kontakcie bojowym nad rz. Snippes z obu 
stron szosy Reims—Neuvemautel okało Ta- 
vannes— Epoys—Pont Faverger i nad rz. 
Arnes. 

Między drogami, wiodącemi z Somme 
—Py na północ i na wschód od Liry za” 
atakowali znown Francnzi i Amerykanie 
znacznemi siłami. Po cłężkich walkach 
utrzymaliśmy w całości nasze stanowiska. 
Westfalski p, piech. 55 i zachodnio pruski 
p. piech, 149 odznaczyty się tutaj, 

Brygada piechoty 149 odparła wielo- 
krotnie nieprzyjacieła, atakującego na głę- 
bokości 15 mil przeciwko wyżynom nad 
rz. Liry. Por. Mareck z kompanią p. piech. 
357 brał wybitny udział w odpieraniu 


Komentarze do chwili. 

Kolonja, 6 paźdz. Köln. Ztg* 
zwraca uwagę na to, iż program ks, Mak- 
symiljana, będący programem partji więk= 
szośc, inie we wszystkich punktach pokry- 
wa się z programem Wilsona, Trzeba 
być przygołowanym, iż prezydent, jeśli 
awet nie da odpowiedzi w ciągu pół go- 
dziny, jak to uczynił na notę hr. Burjana, 
to w każdym razie, być może, wynajdzie 
jakiś nowy warunek: 

Przypuszczamy, iż nasz nowy demo- 
kratyczny rząd, który pragnie uczynić 
wszystko dla dobra powszechnego w da- 
nych warunkach, pozostanie wierny gło- 
sowi większości narodu niemieckiego i 
będzie umiał znaleźć się wobec takich 
ewentualności: 

Odpowiedź na pytanie to z jednej stro- 
ny uwarunkowana będzie rozważaniem 
tych możliwości militarnych, które nam 
jeszcze pozostały, z drugiej — koniecz- 
ności wojskowych. 

W mowie kanclerza nie wspominano 
ani słowem o najwyższym kierownictwie 
wojskowym, jednak zapewniają, że cała 
zmiana polityczna została uskuteczniona 
za zgodą sfer wojskowych, za czem prze- 
mawia obecność gen. feldmarszałka w Ber- 
linie, podczas dni krytycznych oraz zwrot 
partji narod.=liber.. 

Zdaje nam się, iż dziś już niema 
Niemca, który do tego stopnia jeszcze 
nie zerwał z przeszłością, iż uważa, że 
niezbędna jest jednolitość zdania kierow- 
nictwa politycznego i wojskowego, 

Jeśli Wilson odrzuci naszą propa- 
zycję, wówczas, jak rzekł ks, Maksymiljan, 
zdwoimy naszą giłę i zawrze walka na 
śmierć i życiel 


Mowa premjera włoskiego. 


Do Biura Wolffa donoszą z Rzymu 
pod datą 3 b, m.: Prezes ministrów włos- 
kich, Orlando, wygłosił przy otwarciu 
sesji parlamentu włoskiego mowę, w bitó- 
rej oświadczył: 

Dnia 21 kwietnia 1918 r, rząd wło- 
ski zawari z komitetem czesko-słowac- 
kim umowę, co do zorganizowania legjo- 
nu. Jest to równoznaczne z uznaniem 
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wroga. Nieprzyjaciel poniósł tutaj naj- 
cięższe straty. 
Rozchwiały się częścinw» ataki wroga 


na zachodnim brzegu Z £" w, 
Gropa wojsk geń. gaTwiiza. 


Między Argonnami i Mozą kontyann- 
wali Amerykanie sne częściowe taki, Na 
wschód od Apremont udało im się da- 
trzeć aż do wzgórz lesisiych, położonych 
o I k; na północ od tej miejscowości. — 
Tutaj rozchwiały się w godzinach popo- 
łudniowych natarcia ponowne, 

Z obu stron drogi, Charpentry do 
Romague załamały się znowu całkowicie 
natarcia przed stanowiskami alzacko- ota» 
ryńskich i westfalskich pułków. -Dalej na 
wschód wdarł się nieprzyjaciel do iasu 
Fays. Pozatem ataki odparto, 


Zestrzeliłiśmy wczoraj 37 samolotów 
i 2 balony na uwięzi, Pozatem zestrze= 
lono 5 aeroplanów z eskadry, znajdującej 
się w ataku lotniczym na Pfalz. 


Południowo -wschedai teren wal x. 


Nasze wojska, które walczyly dotych- 
czas w związku z armją bułgarską, zosta- 
ły wycofane i znajdują się w marszu do 
swych miejscowości koncentracyjnych. — 
Spełniły one w całości postawione im 
wysokie wymagania i dokazały wielu wy- 
bitnych czynów. 


Azjatycki tersa walk. 


Niemieckie bataliony, walczące w Pa- 
lestynie przy boku naszych wiernych tu- 
reckich sprzymierzeńców, musiały wraz 
ze słabemi siłami tureck:'emi ustąpić przed 
atakującemi przeważającemi siiami nie- 
przyjaciela i znajdują się w marszu od- 
wrotowym przez Damaszek w kierunku 
półaocnym, 

Pierwszy generat-kwatermistrz 


Ludendorff. 


ażdy talar jest rekrutem. 
Bank rzeszy uczy go 
“maszerować przeciw wrogowi. 
Dlatego podpisuj! 


s SEWERA SED 


faktycznego rządu. Od tego czasu sto- 
sunki Włoch z tym narodem są stale 
jaknajprzyjaźniejsze i braterskie. 

Orlando oświadczył dalei. że powie- 
dzieć można, iż wielkie zajścia dni osta- 
tnich, zbliżyły świat do pokoju. Nie 
przywiązuje on wagi do ostatniej noty 
austrjacko-węgierskiej. Jeżeli zaś zapa- 
trywać się będzie na tę notę, jaro na 
początek rokowań pokojowych, to wów- 
czas nabiera wartości. | to nie przez 
to, co mówi, lecz przez to, co przemilcza. 
Gdyby sądzić tylko z treści tej noty, to 
zdawało by się, że Austrja nic nie wie 
o Włoszech, toczących wojnę, ani też 
o świętych roszczeniach narodowych- 
włoskich. Zresztą, zbyteczne są wszel- 
kie komentarze, gdy chodzi o samą treść 
noty. Ale kr. Burian'chciał sam zazna- 
czyć cel głębszy tego swego kroku. 

Przy sposobności pewnego later- 
wiewu urzędowego oświadczył, że prze- 
widuje bezowocność swego kroku, to 
jednak nie posiada znaczenia, nota bo- 
wiem ma do tego służyć, aby zrobić do- 
świadczenie. Liczył on głównie na roz- 
prawy, które ta nota miala wywołać 
w kołach pacyfistycznych i parlamentach 
mocarstw koalicji. Wypadki jedna. do 
wiodły prawdy pozornej sprzeczności, 
mianowicie, że prawdziwymi pacyfistami 
są ci, którzy sałą i zdecydowaną mocą 
oddali sig wojnie. Czynnik wojskowy 
wywołał juź pierwszy skutek charakteru 
politycznego i dyplomafycznago, miano; 
wicie usunięcie się Bulgarji z liczb 
państw wojujących.* 


Cesarz Karol a południow 
słowianie. 


Wiedeńskie „Delnickie Listy" z ni 
czają, że przyjęcie ministra Cnorwacj 
Unkelhausera, przez cesarza Karola n 
osobnem posłuchaniu, posiada wysoki 
znaczenie polityczne i wywołuje w k 
łuarach parlamentu wiedeńskiego ni 
małe wrażenie. Utrzymują, że cesa 
zgodził się na postulaty koalicji serbska 
chorwackiej, zawierające w sobie og 
łem 8 punktów. Szczegóły nie są je 
nak dotychczas znane, Stwierdzają ty 
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ko, « audjencja ta oznacza w praktyce 
zasedniczy zwrot w całem uregulowaniuw* 
sprawy południowo-słowiańskiej. 


Mokowania mkraibsko= rus” 
muñńskie, 


, Kijów, 4 paźdz. Dziś rozpoczęły 
się w Kijowie rokowania ukraińsko-ru= 
muńiskie,  ” 

Białoruś do Uxrziny! 


Kijów 4 paźdz. Delegaci związku 
posiadaczy ziemskich, gmin i' szlachty 
gubernji Mohylowskiej prosili hetmana o 
przyłączenie Białorusi do Ukrainy, 


Miemcy nie opuszcząją 
Ukrainy, 
Kijów, 5 paźdz. 

Z urzędowych kół niemieckich za: 
znaczają, iż pogłoski, krążące znów o 
wycofaniu wojsk niemieckich z Ukrainą 
są zupełnie bezpodstawne. 

Wojska niemieckie bezwarunkowo - 
pozostaną na Ukrainie. 


Ecna abdykacji. 


Sofis, 5 października. 

Przed podpisaniem powodów abdykacji 
król bułgarski na andjencji przywódców 
psrtyj, ktorzy poetanowisnie zrzeczemia się 
tronu akegptował:, 

Wczoraj wiacz. ex-król FerdyRsad o= 
puścił Bułgarję, udając się do swej pogli= 
dlośzi ziemskiej Ebeathal na Węgrzech. 


Eksplozja w fabryce granas- 
tów. i 


New-Jork 6 paźdz, 

Dzisiaj rano w fabryce granatów Mor- 
gana w Nowym-Jorku miała miejsce stra: 
szna eksplozja. Większość pracowników 
zdołała uciec, wielu jednak zginęło. Pode 
ług innych doniesień wybuchy granatów 
zagrażają okolicy w okręgu 10 klm. 

Panika wywołała ucieczkę ze swych 
siedzib 60,000 mieszkańców, którzy w 
szalonym popłochu rzucili się do ucieczki 
we wszystkie stroay pociągami kolejowe- 
mi, wozami i £ p. 

Eksplozja wywołała w Nowyim-Jorku 
wrażenie, jakoby toczyła się pod miastem 
wielka bitwa artyleryjska. 


Spuwy polskie. 


Premjer dr. Kucharzewski ułożył ju 
listę swego gabinetu, Skład jego jest nae 
s'ępujący : 

Józef MWikułowski-Pomorski — sprawy- 
wewnętrzne, 

Autoni Ponikowski — ministerjum wyc 
znań i oświecenia publicznego; 

Dr. Jan BSteczkowski — akarb; 

Dr. Witold Chodźko — mis, zdrowis 
publiesnego, opieki społecznej i ochrony 
pracy; 

Botdan Broniewski — min. przemysłe 
i handlu; 

Btanisław Janicki — min. 
i dóbr koronnych; 

Janusz Radziwiłł — dyr, dep. stanu; 

Autoni Humaicki — dy komisji woje 
skowej. 


rolnictwa 
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Coras bardziej mówią o prądach, pa 
nujących w lewiey, a zmierzających de 
przyjęcia udziału w pracach Rady Biante 
Przygotowania do zmian. tj są już podo« 
bao w toku. 


EROL S TYCZKI BEKA: TOR TRZE E VTR 


Z Warszawy: 
Wznowienie ruchu tramwajowego. 


Po trzydniowej przerwie w ruche 
tramwajów miejskich, w sobotę w polude 
nie administracja przymusowa wypuściłś 
ponownie elęktrowozy na miasto dla oba 
sługi publicznej, 


- AO 
Żydzi a uniwersytet w Lublinie. 


W sprawie przyjmowania żydów dę 
uniwersytetu w Lublinie „Gazeta pow 
ranta” otrzymała w kancelarji uniwerw 
sytetu wyjaśnienie następujące: ) 

„Uniwersytet lubelski nie przyjmują / 
słuchaczy wyznań niechrześcijańskich, 
W ten sposób do żydów, jako narodow 
wości, niema ograniczeń; Żydzi wyzna” 
nia katolickiego, ewangielickiego i kale 
wińskieso mogą być przyjmowani da 
uniwersytetu; ograniczenie dotyczy tyłko 
żydów wyznania t. zw. „mojżeszowego“. 


KRONIKA, 
zz EE aena 

Nawiązując poniższe do debatów w 
„sprawie budżetu szkolnictwa ua ostatnich 
„posiedzeniach Rady Miejskiej, muszę Zza- 
*zneczyć, że jestem w zasadzie przeciwni 
kiem subsydjowania prywatnych szkół, 
 waiomdast jestem zwolennikiem upaństwo- 
wienia szkolnictwa w Polsce. 

Państwo powinno urabiać sobie pe- 
wies typ obywateli i tego przywiłeju nie 
może się wyrzekeć na rzecz osób prywat- 
nych. Sądzę, że zbyt skwapliwie wdzieła” 
jac zapomóg prywatnym przedsiębior- 
stwom, daje precedens i innym gru- 
pom radnych miejskich, którzy zechcą 
(czerpać z kasy miejskiej na cele, nie 
zawsze pożyteczne dla państwowości poł- 
skiej. Obecna Rada Miejska zbytnio się 
rozprasza w swych poczynaniach, dia te- 
go migdzie nie widać pełni dodatnich wy- 
ników jej działalności. Lepiej mniej czy» 
nić, a za to dobrze. 

A więc należałoby zorganizować nale- 
życie odżywianie dziatwy szkół elementar- 
mych; dostarczyć jej pomoce naukowe; po- 
myśleć o lokalach dla szkół miejskich 
i fe p. Radząc nad budżetem szkołnictwa, 
należałoby nakreślić sobie pewien mini- 
malny program i takowy konsekwentnie 
przeprowadzić. Do -najpilniejszych zali- 
czam postawienie na należytym poziomie 
szkoły rzemiosł; dopilnowanie kształcenia 
terminatorów i zakładanie miejskich 
"szkół zawodowych. W dotychczasowych 
poczynaniach Rady Miasta i zarządu miej 
skiego żnać prowizoryczność, która zwła- 
szcza w dziedzinie szkolnictwa jest nie- 
'depu szczalną, 

Do tego rodzaju paljatywów zaliczyć 
„należy dawanie po kilka łub kilkanaście 
tysięcy marek subsydjum, w ten sposób 
bowiem rozbudza się tylko apetyty win- 
nych, kłórym się zdaje, że to oni właś- 
nie powinni coś z kasy miejskiej (wg 

- Gr. 
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— Egzaminy uzupełniające, 


Sekcja II k. p. ministerjaum podaje do 
wiadomość, że w drugiej połowie paź- 
dzierniką r, b, odbzdy się dodatkowa, tylko 
w Warszawie, egzaminy uzupełniające dla 
abiturjentów byłych 7- klasowych szkół 
handlowych i realnych s językiem wykła- 
d-wym polskim i rosyjskim. 

Podania, zaopatrzone w wymagare Za. 
łączniki (metryka urodzenia, życiorys, świa- 
dectwa Bzkołne, fotografje i opłata w wy- 
sokości 40 mk., które należy wnieść wprost 
do kasy głównej (Nowy Swiat 69), winny 
być składana w sekcji JI k. p. minister- 
jum (Aleje Ujazdowskie 870 w godzinach 
od 10 do 2 po poł, nejpóźniej do dnia 15 
października r. b. 


— Urzędnicy z Ukrainy w Łodzi, 


W tych daiach przyjechało do Łodzi 
kilku ursędników z Ukrainy, którzy przed 
wojną pracowali tutaj, aby zlikwidować 
własne interesy i przewieść rzeczy pozo- 
stawione w Kodzi. 


— Wypłata rezorwistek, 
W środę, dn. 9 b. m. rozpoczyna się 
wypłata rezerwistek, 


km Komisją rozjomcza 
niowa. 

_ Magistrat przystąpił do utworzenia w 
pie cie naszem miejskiej komisji rozjem- 
-zej mieszkaniowej, która zajmie się spra- 


mieszka- 


I kurt na matz Wyłaranńw. 


(Zamiast recenzji). 


Jeden ztych wieczorów,. na których 
wszyscy się dobrze czują i wszyscy są 
w jakimś podniosłym nastroju. 

Nie święcono żadnej z rocznic naro- 
„dowych, a jednak miało się wrażenie, że 
jest to jeden z tych dni świątecznych, 
który gromadzi wspólnie myślących ludzi 
i wywołuje momenty powszechnego eń- 
eog dła wyznawanych przez nich 
idei. 

Tak było i w sobotę. Wypełniona 
po brzegi Salą Koncertowa wybuchała 
po dwakroć huraganem oklasków — dwa 
„razy dwu symbolom jednej i tej samej 
dei składano w ten sposób hołd pii- 
pliczny. 

Oto pierwszy taki moment: na 
estradzie zjawia się oficer legjonowy — 
będzie deklamować. Publiczność po- 
znaje w nim dobrego swego znajomego 
ze sceny łódzkiej, p. Antoniego Sie- 
maszkę, który w swej karjerze sce- 
nicznej miał także epizod niezapomnia- 
ny: służbę w szeregach Legjonów, co go 
poprzez rowy strzeleckie aż do dale- 
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ię CEE TEE ZSEE, 


szacunek i przyjaźń kolegów. 
Cześć Jego pamięci! 


wami, wynikłemi pomiędzy kamienicznika- 
mi a lokatoratni. 

Kómisje prowadzić będą pracę stoso- 
wnie do opracowanej ustawy przez mini- 


sterjum, W skład komisji wejdzie 3-ch 
przedstawicieli wydziału zdrowotności 
budowlanego. 


— Woześniejszezamykanie sklepów. 


W celu snoszezędzenia węgła Prezym 
dent policji wyduło rozporządzenie, aby 
wezystkie sklepy zamykane były o godzinie 
6 wieczorem, a w sobożą o godzinie 7 
wieczorem; zakłady fryzjerskie podlegają 
tym samym przepisom, © ile w dalszym 
ciągu nie będą wydane nowe przepisy, 

Wldowiska w kinemałografach koncerty 


“iwi p. miejscaeh zabaw kończyć się win- 


ny 0 godz, 10!/ą wiecz. A przedstawienia 
w toatruch o g. 11 wiecz. Wsbroniona jest 
wszelka reklama świetlaa, jak również 0o- 
świetlanie okian wystawowych, Bienio 
winny być oświetlone tylko do godziny 9 
wieczorem, 

Od 1 paździerafka r, b. do 31 marca 
1919 r, użycie gazu i elektryczności jest 
ograniczone, Między godz. 4 i % po poł, 
wszystkie motory winny być aleczynne. 

-- Wieczór poezji polskiej, 

Są nazwiska, które były i jeszcze 
długo będą otoczone nimbem uwielbie- 
nia i stanowią jedną z najszlachefniej- 
szych atrakcji dla publiczności. Tą aure- 
olą otaczane były przez całe lata—Mo- 
drzejewska, jako przedstawicielka kla- 
sycznego piękna, Marcello-Palińska, jako 
interpretatorka nerwowego romantyzmu 
i Wanda Siemaszkowa, która przełama- 
ła zarówno „front“ klasycznej Modrze» 
jewskiej jakoteż „linje“ romantyzmu 
Marcello, a zespoliwszy się z kreowaną 
przez się postacią, stara wydobyć z niej 
całą prawdę, całą poezję, która spoczy- 
wa na dnie psyche ludzkiej, 

loto po latach pracy scenicznej, 
pełnej świetności, staje obecnie przed 
nami p. Wanda Siemaszkowa, jako inter- 
pretatorka estradowa. 
kiego talentu, Siemaszkowa błyszczy 
jeszcze mocno, a najsilniej zabłysnęła 
w wykonaniu „Starej gitary" Or-oża na 
tle muzyki p. Walika Walewskiego. 

Wykonanie utworu tego, brzmi jako 
echo jakiejś smętnej rzewnej piosenki 
z minionej przeszłości. 


A ŻE TA Ł O-DZKA 


W dniu 6 października r. b, zmarł 


S. p. HEN 


Straciliśmy w zmarłym nieodżałowane 


Gwiazda wiel-' 


sf. 


Stowarzyszenie Właścicieli Składów Aptecznych 
„Drogista. 


Doskonale ułożony program wczo- 
rajszego wieczoru poświęcony był two- 
rom: Mickiewicza, Wyspiańskiego, Sło- 
wackiego i Krasińskiego, tak lirycznym, 
jak i dramatycznym — w których miał 
sposobność odzwierciadlić się talent 


-wielkiej artystki. 


Na szczególne uznanie zasługuje 
doskonały akompanjament p. Wallka 
Walewskiego, własnych układów mu- 
zycznych. (b) 

— Osobiste. 

Znany chirurg łódaki, współwłaściciel 
kliniki „Unitas“, ordynator szpitala stąrcza- 
konnych, dr. Antosi Goldman, po 4-letnim 
pobycie w: Rosji — powrócił w dain wego- 
rajszym d9 Kodzi, 


le zwiążków | stowarzyszeń. 


— Ze Stow. „Urogisła”, 


W piątek wieczorem odbyło Bię zebra» 
nie Btow. właściejsii składów aptacznych 
„Drogista* w lokalu własnym przy ul. Ca- 
gielniaaej N 15. W cbzoności 60 człon- 
ków otworzył zebrania orezes Stow, pan 
Arno Dietel, przewodniczył zebraniu pan 
Persiman w asystencji asesorów pp. Auer» 
bacha i Həimana i trzymsjącego pióro pana 
Dąbkowskiego. 

Po zaznsjomieniu się s porządkiem 
dzłenuym, „zabrał głos p. Chądzyński, da- 
jąc sprawozdanie z działalneści zarządu 
T-wa. Okaznje się, że Tow, przyjmowało 
udział w Ogółnokrajowym Zjeździe Drogi- 
stowskim w Warszawie, że ma zapoczątko” 
wang bibliotekę z dzieł fachowych, że u“zą= 
dziło cykl wykładów z chemji, odczyty, 
pogadanki i t. d że posiada członków 75 
iże w roku sprawozdawczym przybyło 
człoaków 4 — ubyło 2, 

Kasier p, Przysucher wykazał wpły- 
wów 5074 mk.—wydatków 38878 mk, Po- 
zostało zatem na rok następny 1201 mk. 
kooperatywa T-wa dała rezultaty świetne, 
obrót wynosił 96,254 mk, a to z.wdzię- 
czająe emergji zarządu kooperatywy, pp. 
Frydmama i Rosenblata, 

Komisja rewizyjna znajduje wszystko 
w należytym porządku, stwierdza tylko 
brak preliminarza budżetu, lecz okazuje się, 
źe i to jest, tylko zachowano do obrad po 
przerwie, 


kiego na Węgrzech obozu internowanych 
zaprowadziła. 


Wspomnienie tej służby, tę „Drogę 
Lezjonów,”* ujętą w śliczny wiersz po- 
ety-żołnierza, Józefa Mączki, przywodzi 
na pamięć Siemaszko w swej wspaniałej 
deklamacji. A sala cała zamienia się 
w słuch i oczy swoje śle wszystkie 
w stronę loży, w której zasiedli wete- 
rani z roku 63-go. Siemaszko mówi 
o tem, jak to legioniści są „ich nieod- 
rodne syny“ I wskazuje ręką w stronę 
zakamieniałych niemal w majestacie 
swojej siwizny starców, ku którym pły- 
ną teraz oklaski bəz końca, a oni sie- 
dzą niemi i cisi, jakby zawstydzeni:.. 


i Wielkiej idei pawafezej i bohater- 
stwu tej garsteczki pozostałych przy ży- 
ciu składa się hołd publiczny. 


| jeszcze raz w one czasy ulata 
mysl! widzów-słuchaczy, gdy stanie przed 
nimi w szary kontusik, obramowany ba- 
rankiem i w konfederatkę ubrana Ri- 
nasówna. Coś jakby zjawa Pusto- 
wójtównej zeszła ze starego kartonu i 
miłym głosem śpiewa stare piosenki z do- 
by styczniowej, które nasze babki jeszcze 
rade sobie przypominają: „Qdy na wy- 
brzeżu swojej ojczyzny”. 


A oto moment drugi: estrada zalana 
powodzią mundurów żołnierza polskiego. 
Kouceriuje Orkiestra garnizonu warszaw- 
skiego, Publiczność nie szczędzi oklas- 
ków doskonale zgranej Orkiestrze i jej uta- 
lentowanemu kapelmistrzowi, p. Mackie- 
wiczowi, który po kilkuaastoletniej służbie 
w armji rosyjskiej, a następnie u Dowbo» 
ra, przyszedł oddać swe cenne siły facho- 
we tworzącej się armii polskiej, 
Publiczność, z początku nieufnie spo- 
głądająca na ten lasstrąb różnego gatun- 
ku, fletów i piszczałek, z obawy o swoje 
uszy, przywykła do popisów smyczkowych 
w zamkniętej Sali, powołi daje się prze- 
konywać dla gości warszawskich i mimo 
obfitego programu wciąż żąda naddatków, 
Więc je ma, Stare „leguny*, przeważnie 
dzwoniące ostrogami 2 puika ulanów, 
wygrywają piosenki legjodowe tak ponu- 
łarnie i tak kochane. Po poważnem ja- 
kiemś potpouri operowem rozweselają się 
odrazu oblicza słuchaczy, głowy w takt 
się kłonią i jeszcze chwila, a cała sala 
zechce razem z Orkiestrą na głos „rożra- 
dować sobie dusze* piosenką o tym księ- 
zu, co ini „zakazował, abym nie cało- 
wal"... I znów niemilknące salwy okias- 


ków, którymi sala łączy się z estradą w 
miłych wspomnieniach o naszej 


chlubie 


do 


HENRYK LESSIG 


Członek Zarządu Stowarzyszenia Włascieieli Składów Aptecznych, żył lat 33, zmarł dnia 6 pażdziernika 1918 roku. 
go kolegę, który dzięki zaletom serea i umysłu zaskarbił sobie ogólny 


UCI WETZYLI OWIEC > p BNTOYK"ET=H Hsk PECZĘBĘY 
R AENWE e PETA OPRAC ENO TOWA ERĄ 


RYE LESSIG 


członek zarządu Stowarzyszenia FiSaścicieli Składów aptecznych. 

Eksporłacja zwłok nastąpi w poniedziałek, d, 7 b. m., o godz. 3 go poł, z domu żałoby pr 

"ta starym cmentarzu ewangielickim, a we wtorek, 8 b. m. o godzinie 2 1 pół po poł. złożenie zwłok 
O czem zawiadańaią kolegów i prosi o ficzne ptzybycie 


ul. Targowej M 11, róg Średniej, do kaplic 
grobu. 


dów Sptecznych „Orogista”, 


Anki RYZ TEE PO CPRRZEB NK) 
a ps daf 


Wauioszi sypią się jak ż rogu obfitości, 
Zabierają głos pps Chądwyński, Biełons, 
Witoński, Kahen, Tyman, Diełtel, Wojcis= 
chowski, Heine i wielu inoyeh, Każdy 
przemawia za tem, że pierwszym obowiąz= 
kiem Tow, — oświata, więc uałeży kasę 
Tow. kooperatywy i włsgne kieszebie © 
tworzyć dła tak wzniosłego celu. 

Uchwalono ułożyć listę składak dobro: 
wolnych i gotówkę wręczyć młodej gene: 
racji—pracowrikom na szkołę fachową, — 
Bprowadzić dsieła do biblioteki i dać pod- 
waliny pod stację doświadoaalną, 

W końcu wybory dały wynik nastę: 


pujący: à 
Do zarządu wybrani: pp. Dietel gło- 
sów 67, Loessig 57, Dąbkowski 48, Fry- 


dman 47, Przysucher 43, Heine 82, Chądzyń 
ski 28, 

Do zarządn kseperatywy:  Wojsiecho» 
wski 42, Grams 80, Perelranter 21, Wina- 
wer 20, Biełons R. 19. 

Do Komisji rewizyjnej: Dryl głosów 29, 
Perelman 19, Trautwein 15. 


— Złe Siow. drobnych kupców È 
grzemystłowców polskich, 

W lokalu Siow, handlowców polskich, 
odbył się dalszy cjąp zebrania ogólnego 
Stowarzyszenia drobnych kupców i przew 
mysłowców polskich, Przewoduiczył paa 
Tęoior Bzybiłłc; mekretarzował pan Wkł 
Ołmjnaeki. 

Przedstawiono zebranym Świeżo oprae 
cowaią ustawę DBtowarzyszenia, Dawny 
statut obejmował działalność Stow. i akłąe 
dnicy, obecnie zaś nowym statutem ruądzić 
sią bądzie wyłącznie Stowarzyszenie, skła» 
duica zsś przeszła pod zawiadywanie spółki 
frmowo-komandytowej pod nazwą „Komaae 


. dytor”. 


Nowy statut zebrani zaakceptowali. 

Udział pojedyńczego spólnika nie moż 
przewyższać. 25% kapitału zskładowego, 
SŚpólnicy winni tak prowadzić hurtownię 
towarów i produktów oraz inne przedsiębiore 
stwa, sby były dostosowane do potrzeb i 
wymegoń drobnego handlu, 

Pan Bzybiłło, jako członek Rady Stsnu 
dawał wyjsŚnienia, jakie stanowisko zająć 
winien rząd polski względem drobnego kur 
pioctwa polskiego, 

Na wniosek p. Miesewskiego w spra 
wia świętowania miedziel, postanowiono 
awrócić się z memorjałem do Ministerjam 
przemysłu i handlu o wydanie odnośnegę 


o ow 


w ciągu tej wojny, o nieśmiertelnych L2- 
gionach Polskich! 

I oto ocena całego wieczoru. Był 
pięknie pomyślanym w clu swoim i pro- 
gramie, Przyniósł pokaźny dochód opu 
szczonym na starość weteranom z roku 
63-go i dał jeszcze jeden dowód o tej sys 
nowskiej milości, jaką ma najmłodsze po: 
kolenie nasze żołnierskie do ojców swoich 
duchowych z powstania styczniowego. Ta 
miłość podyktowała inicjatorom i wykOe 
mawcom sobotniego koncertu troskę o ich 
starość uzaojoną, a Komitet pań z łona 
„Koła pomocy dla Legjonistów*, zawszę 
Śpieszących z pomocą starym czy młodym 
żołnierzom polskim, tudzież publiczność, 
do której serc traliły rzewne słowa odez= 
wy tego Komitetu, dopełniły dobrego 
dzieła. 

Nakonieć jeden apel. Orkiestra Woj. 
ska Poiskiego, popisująca się przed sze- 
roką puabliczaością miast prowiacjonalnych 
— to jeden z walnych atutów, populary« 
zujących ideę tego Wojska, Zrozumiała 
to Łódź. Niechże nie zapominają o tem 
nasze władze wojskowe i wyślą swą Or- 
kiestrę w objazd po większych miastach 
Polski.. 


(w.) 


A 


EP E W IO A voup uci TWK Erna 
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frporządsenia, Na wniosek p, Miszeżaka 
tahwalono, aby dywidendy od wybranych 
wwajów nie wypłacać członkom, a przele- 
waó je do kapitału zakładowego, 
Na ufandowanie sztandaru Btowarzy» 
zenia zebrano wczoraj 242 mk, Wybory 
pomocą głosowania tajnego dały wynik 
tępujący: a 
Bo zarządu wybrani zostali pp. Stani- 
ław Miszewski, Bronisław Kaczorowski, 
dwik Szmidt, Edward Sosnowski, Paweł 
Wiesniewaki, Jam Pujdak, August Tlemke, 
Albin Wieszorkowsti, Franciszek Siwezsk, 
jadam Miszcząk, Stanislaw Owczarek i Wła- 
„dyeław Chojuaeki, 
Do Komisji rewizyjnej wessli pp. Mar- 
(fan Gliński, Jan Cemiński, Teodor Bzlo- 
<dyński, oraz jako zastępcy p. Roman Ma- 
<mszewski i Ale-sander Szmidt, 


— Skład jury konkursu ma tablicę 
gamiątzową 
=% popiersiem Jana Kilińskiego stanewić 
beda: ke, prałat Tymieniecki, ks, proboszsz 
Popławski, pp. P. Brukalski architekt, ba- 
dieński i R. Radwański art. malarz, J. De- 
msu art. rzeżb., B, Szenfsłd inż, l. Ko- 
ćmiński ivż, i A, Jasiak, 


— Że Stow, nauczycieli żyd, 


W lokalu Stow. nauczycieli żyd. pod 
przewcdnictwem p, Aleksandrowicza od- 
byic się zebranie członków Stow. nauczy- 
cieli żyd. oraz miejskich szkół ludowych, 
którzy utworzyli sekcję przy Stow. 
~  Uchwalono wysłać do Rady Stanu 
protest przeciw mienależytemu unormo- 
(waniu pla y nauczycieli ludowych i soli- 
daryzować się z prote tem ogólnego nau- 
czycielstwa w Królestwie, 

Wyrażono również protest radnym 
(D-wi Saksowi, Hercowi i Rusakowi, któr 
azy podczas debatów © szkolnictwie w 
Radzie Miejskiej krytykowali działalność 
nauczycieli w szkołach miejskich i zapad- 
ła uchwała, aby zażądać od radnych po- 
«parcia krytyki faktami. 

W końcu omawiano położenie ekono- 
miczne niuczycieli szkół ludowych. Uch- 
śwalono wraz z nauczycielstwem polskiem 
i niemieckiem zwrócić się do Rady Mej- 
Bkiej z memorjałem o polepszenie bytu 
naaczycieli ludowych i żądać, by przy u- 
staleniu wyuagrodzenia nauczycieli w 
sz'ołach miejskich trzymać się taksy, 0- 
precowanej na ogólnyn zjeździe nauczy- 
ciestwa w Warszawie, t. j. minimum 600 
mrk. miesięcznie. 


1 teatru. 


p === 


Jutro we Worek, po cenach popu- 
llarnych dram. Tadeusza Rittnera , W ma- 
iym domku“. 


IA TY n7 


polega uznans dział inos 


E 


@ddziały Łódzkie: I Zachodnia 31, 


% 11, (róg Sienkiewieza 23). 


AK ZPRGZRIZEEK i: KOREA TEIRA 7a 
s a m Kotwal e wo- 
(l Kissingen dy mineralne. 
o wybitnej skutecznošci przy różnorodnych dolegliwościsch wojennych. 


R R uznana przez cały świat przy chorobach przemiany materji, żo- 
1 OCZY łądka, kiszek, wątroby, serca, naczyń krwionośnych I t. d 


lecznicze i stołowe wody przy katarach, cierpieniach ne- 

Makshrunnen rek, pęcherza, kamieniach żójciowych i podagrze. Li 

luij idę y i ] przy wycieńczeniw, chorobach gruezołów, zaburzeniach $ 

i poi Spzu g w trawieniu, katarze żołądka i kiszek, cierpieniach Ę 
kobiecych, katarach dróg oddechowych i t. d. 

R ki Í Sł hih pn przy małokrwistości, błeđnicy, chorobach 

Ha g Ai i runn kobiecych organów; wybitne rezultaty 

przy kurac ach odżywczych. 

Bute'kl napełnisne są bezp ośrednio z wytryskujących Żródeł, Na tem naturalnem napełnianin 

Jeczuica tych Źródeł wobec tego bardzo stoscwnych alą domowej $ 

kuracji, Lekarze otrzymują specjalne warunki, jek również bezpłatne próbki Żądać bezpłatnie $ 

prospektów. Otrzymać je można bezpośrednio od Zarządu Kr. kąpieli mineralnych Kissingen 

i Bocklet. Stale na składzie w hurtowym saładzie wód mineralnych, 

;pUnitas(* w Warszawie. 


Warszawskie Akcyjne Tow. Pożyczko 
na zastaw ruchomości 


(IE:omabard Alzcyjny) 


II Pasaź Majera Ne 11 (róg Sienkiewicza 23). 


zawiadamiają. iż B Ustopada {918 roku I dni następnych odbywać się 
będzie w sali licytacyjnej przy uł. £sohodniej 341, 


LIC Y "© ACJI A 


celem sprzedaży zastawów n:eprolongowanych we właściwym czasie, g zasta- 
włonych w Oddziale l-szym, Zachodnia 31i w Oddziale ll-gim, Pasag Majera 
Podczas licytacji prołongata zastawow, wysta- 
wionych na Hcytację, przyjmowaną nie będzie. Wykaz nnmerów zastawów, 
podlegających sprzedaży, będzie ogłoszony w Nowym Kurjerze Łódzkim, 


Czwartek, dnła 10 b. m. premjera 
sztuki W. Sardou p. t „Fedora“. 


Piątek, „Grube ryby“. 


Sobota, po południa dla młodzieży 
„Madame sans Gêne“. 


Wieczorem o godz, 71/, „Fedora“. 


Wyaśnł | kradzieże. 


OTS 


— Z Pogotowia, 


Onegdaj o godzinie 6-ej wieczorem 
zawczwano pogotowie do 16 letniej G. D., 
- zażyła trucizny. Nieszczęśhwa zmat- 
a, 

Tegoż dnia o godzinie 11 wieczorem 
na ul, Piotrkowskiej około N 23 przeje- 
chany został przez tramwaj 23 letni in- 
troligator Lejba Buchwald, zamieszkały 
przy ul. Lutomierskiej 27, Ranionego za- 
niesiono do apteki przy ul. Piotrkowskiej 
JN 25, dokąd też zawezwano pogotowie, 
po mdziełeniu pierwszej pomocy lekarz 

ogotowia odwiózł rannego do szpitala 
oznańskich, 

— Z okna II piętra domu Ne 142 
przy wl. Długiej wypadł 10 letni E. Kup- 
fer odnosząc cięźkie rany. Lekarz pogo- 
towia odwiózł go do szpitala, 


— Póżar Ż=ch zagród, 


Wczoraj o godz. 1l-ej przed połud- 
niem wybuchł pożar w napełnionej zbe- 
żem stodole Tomasza Kalińskiego w Au- 
gustowie, za Zarzewem, 

Qzień rozszerzył się gwałtownie, obej- 
mując sąsiednie budynki, “jak to oborę i 
dom mieszkalny, 

Do akcji ratunkowej zawezwano IV 
oddział straży ogniowej, który zajął się 
ratowaniem pod komendą komendanta dr. 
Grohmana. 

Po pięciogodzinnej mozolnej pracy, 
wreszcie udało się ogień umiejscowić, 
Spłonęły dwie zagrody wraz całym do- 
bytkiem. 

Straty, nie dające się marazie okre- 
ślić, są bardzo znaczne, Przyczyna pożae 
ru ni”wyjaśniona. 

CSTO E JT IZTF REE E R OEB 
Próbka zamachu na gubera 


natora wojennego Serbji. 


Belgrad, d. 5 paźdz, 

W dniu 3 pazdz„ gdy gubernator 
wojenny Serbji, baron v. Rhenen miał 
przyjąć przed pałacem swym podawaną 
przez 13-letnią mieszkankę Belgradu Le- 
posay Bosinowić prośbę, adjutant jego 
ro mistrz. Lalochebitz ujął ją za rękę, w 
której trzymała nabity rewolwer. Oddano 
ją policji. Okazało się, iż dziewczynka 
jest w wysokim stopniu histeryczką. 


Głosy prasy niemieckiej. 


Berlin, 7 października, 

„Loka'anzeiger” pisze: Odpowiedź 
Wilsona może lada chwila nadejść. W ko- 
łach jednak parlamentąrnych spotykamy 
się ze zdaniem, które podaje w wątpli- 
wość tak szybką decyzię. Posłowie dlate- 
go postanowili odroczyć sesję parlamentu. 

Postępowa partja ludowa odbyła po- 
siedzenie wczoraj. narodowi liberałowie 
naznaczyli termin na dziś, centrum na 
czwartek. 

Kanclerz wczoraj rozmawiał, fak do. 
noszą pismu poranne ze wszystkimi se- 
kretarzami stanu, „Berl Tag.“ pisze: „Nie 
jest pewne, czy znajdzie się taki przyja- 
ciel Wilsona, który mu powie: „Spełni się, 
czego pragniesz, jeśli wyciągniesz dłoń 
do pokoju“. Już w Paryżu C'ómenceau 
mówi, że o pokoju nisma mowy. — 

„Tigl. Rundschau”: Dzisiejsza c ężka 
sytuacja nie znosi żadnych różnic partyj- 
nych i powołuje tych, co zawsze swą po- 
wianość spełniali, do czuwania. 

Odezwa partji ojczyzny widzi w pode 
stawie rokowań, którą rząd niemiecki 
przyjął, konieczny wyraz słabego i bezceło- 
wego kierownictwa Rzeszą od początku 
wojny. 

Partja wolno konserwatywna wzywa 
do utworzenia wewnętrzne o frontu i od- 
powiedzenia żelazem na żelazo. 

„Kreutzzeitung*: Rząd socłaldem kra- 
tyczny oddał los Niemiec w ręce Wiisona, 
dając mu jednocześnie i entencie podarue 
nek: unicestwienie starych Prus. Nie chce- 
my mówić, czy propozycja była na czasie 
i słuszna, to się pokaże z dalszego biegu 
wypadków. : 


Głosy węsierskie, 


Budapeszt, 6 paźdz. 
Wszystkie pisma witają radośnie 
nowy krok pokojowy. „Pester Lloyd“ 
pisze: „Jeśli górę weźmie żądza wojny, 
wówczas siły obronne państw central- 
nych wybuchną z dziesięciokrotną siłą”, 


Głosy prasy holenderskiej, 


Haga, 6 paźdz. 

Telegrama prywatna „Nordd. Alg. 
Ztg.”. „Prasa holenderska w przeważają- 
cej większości wita sympatycznie krok 
pokojowy pańs w centralnych, jednakże 
z pewnym sceptycyzmem stawia pyta- 
nie, czy w obecnej chwili wróg będzie 
gotów „rzystąpić do pertraktacji“. 

„Handelsblendet* obawia się zabor- 
czej żądzy pewnych kół ententy. 


Pd AR NÓWĄ "ZA 


URS CZTIE Reiri En 


we 


cyjnej. 


Ogłoszenie. 
Od dnia 3 paździerrika r. b. Wydział Zaprowian- 
towanła Miasta sprzedaje w magazynach: Ekateryn- 
burska 8 i Przejazd 92 oraz w Wydziale Zaprowianto- 
wania Miasta, Srednia 16, okienko Ne 6 detalicznie; 
kapustę po mk. 3.50 za pud, na funty zaś po 10 fen, 
za funt, marchew-karotę po mk, 5.— za pud, lub 13 
fan. za funt, buraki po mk. 5 


Kto podpisuje pożyczkę wojenną, nabywa nadzwyczaj korzystną 
lokację kapitału, Za najzupełniejsze zabezpieczenie kapitału ręczy cały 
narodowy majątek Rzeszy niemieckiej. 

Dogodne warunki subskrypcji umożliwiają każdemu dobre opro- 
centowanie i absolutnie bezpieczne ulokowanie sw_ich pieniędzy. 


Łódź, dnia 23 września 1918 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policji. 


za pud lub 13 f. za funt. 


OGŁOSZENIE. 


.  „Cesarsko-niemiecka główna kasa policyjna w Łodzi, uliia Koś- 
ciuszki 16, przyjmuje subskrypcje i wypłaty na IX niemiecką pożycz- 
kę wo enną w czasie od 23 września do 23 października b. r. 
Cena subskrypcji wynosi 98 marek za każde 100 marek nomi- 
nalnej wartości, za policzeniem zw kłych odsetek ratnych. 
Zapisy na IX pożyczkę wojenną mogą nastąpićinatychmiast, Obo- 
wiązkowe terminy zapisow są: 6 listopada, 3 grudnia 1918 r., 9 stycz- 
nia i 6 lutego 1919 roku. 
Dokładne warunki zapisów wylożone są w głównej kasie poli- 


„Nieuwe Courant“ sądzi, że iskierkt 
pokojowe rozżarzają się, lecz dotych= 
czas nie są one jeszcze niczem więcej, 
niż iskierkami, 


Co pisze dziennik Szwaje 
carski? 


Zurych 6 paźdz, 

W sprawie ewent, zawieszania broni 
pisze „Neue Zur. Ztg.*: „aie można zgó=s 
ry przesądzać, czy się ententa ua ło zga« 
dza, Pytanie tylko, czy mocarstwa cent- 
ralne będą mogły się zgodzić na główne. 
warunki ententy, dotyczące zawieszenia: 
broni. Sądząc z przykładu Bułgacji, en- 
tenta będzie żądała  przedewszystkiem 
opuszczenia przez państwa centralne oku= 
powanych obszarów", x 


Przyśpieszenie raformy 
wyżorczej w Prusiech. 


Jak donosi „Berl. Tagbl.*, w kołach 
parlamentarnych panuje dążenie do jak- 
najszybszego przeprowadzenia reformy 
wyborczej. 


Rokowania ukraińsko= 
rosyjskie» 


Kiów, 4 października, 

Ukraińska delegacja pokojowa na 
wczorajczem posiedzen' u plenarnem, po pa- 
rozumieniu s kóntrahen:ami brzeskiego tra 
ktutu pokojowego s dnia 8 marca, odrzuciła 
żądania delegacji rosyjskiej dotąd, o ile 
tenże traktat, zawarty pomiędsy Rosją a 
państwami centralnemi, obowiązu e także 
i Ukrainę, Delegacja zapropo iówał1 rog- 
poczęgie natychmiastowych rokowań odno= 
śnie grauie przyczem przedłożyła Ścisła 
plany granie, zawierające wsżse ustępstwa 
na rzecz Rosji, prosząc o odpowiedź da 
poniedziałku, 7 października, 

Dalej oświadczyła delegacja ukraińska, 
iż gdyby delegacja rosyjska obstawała przy 
swoim projekcie, w wypadku mie otrzyma 
nia odpowiedzi do poniedziałku, rokowania 
dalsza zostaną przerwane. Zawieszenie 
broni winno trwsć nadal, 

Na poniedziałkowem posiedzeniu roze 
strzygnięta będzie ostatecznie sprawa rokos 
wań pokojowych i zawieszenia broni. 


Demobil.zacja armji ' - 
kułgarskiej. 
Bojjś, 5 października, 


Król Borys podpisał pierwszy ukaz, 
nakazujący demobilizację *rmji, 


Cebulki 


kwiatowe nadeszły z Holandii, 
{| oraz nasiona do esiennego wysie. 

wu, polecają składy nasion 
L. Jasińskiego w Lodzi 

ul. Andrzeja 10 i w Łęczycy. 


Księgarnia Gebethnera i Wolfa 
poleca dzieła pedagogiczne REUSSKEe 
RBA do bardzo prędkiej I najłatwiejszej 
nauki Języków Obcych w Szkoie 
i Domu bezpłatnie, bo bez naue 
czycieła, z obiaśnieniem wymowy 
uluśczem, pod tyt. 


4 amouczek 


(4 Polsko =- Niemiecxi kurs 
a wstępny (Elementarz) fen. 

20, 50 imk. 1, 2:— kurs l-y mk, 
5; kurs Il-gl mk. 7; — ,Ruske— 
À Niemiecki pof. 20 50, mk. 1, 2, 
HS 6;— Polsko—Francuski kurs 
I-szy mk. 5;— kurs ll-gi mk. 10 
Poisko=Angielaski kurs 1-szy 
mk. 8; kurs l-g) mk. 5; —Pols= 
W korńuski kurs l-szy mk 5, kurę 
Il-gi mk, 6. autora (Reussnera) AdresZło* 
ta 6 w Warszawie, 


ZEK ŁŁZ" 
Ogłoszenia drobne, 


Dwuch pokojów UMEUIOWANYCH W 


okolicy Długiej poszukuję. 
Oferty do Adm, G. Ł. sub „J. B. 


Procent należy już wpłacać. Maszyna UO gee alk WRÓC 


mond* okazyjnie tanio. 
do sprzedania. Wiadomoć w Adm. G. Ł, 
PT NDAN a TAE DEN LAA PORY TE IE ? HNK [PI ŻW 


Niemieckiego p agug pobierać» 


Oferty w Adm. 
Gazetv Łódzkiej pod „Biur”list*a." 


Dr.P. Klinger pak 3 
Potrzebny chłopiec dv sprzątania 


Piotrkowska 73 m. 4 
Stary-Rynek 15. Antczakowski, 


s - n 
„| |ozefa ninsxa zgubiła paszport wydan 
Choroby wewnętrzne i nerwowe J fa R guwił i ý 


Dr. S. Lewkowicz 


choroby skórne i weneryczne 
Konstantynowsna M i2. 


> 1) Program pogadanek historycznych 


GILIK ELIAS 
8 
i B s 
| | ° 2) Program geografii dla czterood- 
' l. działowej szkoły ludowej 


u: 
Przyjmuje: 3 ? w Łodzi. 
> r as Panów Pante Przy,muje codziennie od 9 do 11 ge aE 
nE nabyć można w administr, „G, Ł.* | jubiono < kasty węglowe Wydane BA 
( DE eee A ié E A BÓR, ad Ło” | od 9—1 16—38. od godz. 5—6. i od 4 do 6. Z ma Ludwika Bogaś, i Jana Wałaka 
s B:00:0540% D:865:340-79:3GD05; A | SZW wc ZO aa 


Padaktor i wydawca Jan Grodek, W tłoczni Jana Grodka, Łódź, Przejazd 8, 


